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2 .  HEREZJA I  HEREZJE W KOŚCIELE STAROŻYTNYM

W d n ia c h  10 -  12 m aja 1084 y .  na I n s t y t u e i o  P a tr y s ty c z n y *  
"A ugustynianum " w Rzym ie o d b y ły  s i ę  k o le j n e  H U  B a l  A u g u s ­
t i a ń s k i e  p o św ięc o n o  t y *  razem  z a g a d a io a i*  h e r e z j t  i  herezjom  
w K o ś c ie le  s t a r o ż y t n y * .  Tem atyka sym pozjum  z m ie r z a ła  do u k a z a n ia  g e ­
n e z y  h i s t o r y c z n e j  i  r o z w o ju  k r y t e r ió w ,  na p o d s ta w ie  k t ó r y c h  form o­
wane b y ły  p ó j ś c i a  o r t o d o k s j i  i  h e r e z j i ,  w ł o n i e  K o ś c io ła  t r z e c h  
p ie r w s z y c h  w iek ó w .

Po o tw a r c iu  obrad p r z e z  r e k t o r a  " A u g u stln ia n u n *  A .T r a p o 'a ,  
r e f e r a t  w p row adzający  w y g ł o s i ł  P .B o I g la n l  / z  T u r y n u / p r e z e n t u ­
j ą c  zn an ą  i  k o n tr o w e r sy jn ą  t e z ę  W .B auera n t .  o r t o d o k s j i  i  h o te r o d o k -  
s j i  u tr z y m u ją o ą , ż e  w p ierw otnym  c h r z e ś c i j a ń s t w i e  aa  rów n i i s t n i a ł y  
r ó żn e  w a r ia n ty  i n t e r p r e t a c y j n e  prawd w ia r y , z  k tó r y c h  p ó ź n ie j  j e d e n  
uznano z a  o r to d o k s y jn y ,  a  p o z o s t a ł e  z a  h e to r o d o k s y jn e .  K o le j n i  p r e ­
l e g e n c i :  P .O rech  m ów ił o d e w ia c ja c h  kerygm y w Nowy* T e s ta m e n o lo ,  
a E .L u p ie r i  p r z e d s t a w i ł  o k r e ś l e n ia  w z ię t e  z  P ism a ó w .,  ja k im i p o s łu ­
g i w a l i  s i ę  a u to r z y  k o ś c i e l n i  t r z e o h  p ie r w sz y c h  w ieków  w n a z e w n ic tw ie  
i  z w a lc z a n iu  h e r e ty k ó w . I  ta k  I r e n e u s z  i  T e r t u l ia n  p r z y jm u ją  t e r ­
m in: " ś le p i " ,  a  K lem ens A le k s a n d r y js k i  -  " g ł u s i* .  N ie sp o d z ia n k ą  
p ie r w sz e g o  d n ia  obrad  b y ło  w y s t ą p ie n ie  n i e  z a p o w ie d z ia n e g o  w p r o g r a ­
m ie P .N a u t in a , k tó r y  z a p r e z e n to w a ł w ła sn ą  t e z ę  o z a l e ż n o ś c i  I r e n e u ­
s z a  od J u s ty n a  w p o le m lo e  z  h e r e ty k a m i. Temat t e n  w c z a s i e  obrad  
p op o łu d n io w y ch  p o d j ę ła  Y. d e  A n d ia  / z  P a r y ż a /  w r e f e r a c i e :  "K ońoepcjr  
h e r e z j i  w A d v ersu s  h a e r o s e s  I r e n e u s z a " .  P r e le g e n t k a  s t a r a ł a  s i 9  udo­
w o d n ić , że  p o le m ik a  B isk u p a  Lyonu z  h e r e ty k a m i w y r a ż a ła  s i ę  w t r o j a ­
k i  sp o só b  -  p o p rz e z  w skazyw an ie  na: i /  reg u la m  w e r i t a t i s ,  2 /  o s t e a -  
s io n e a  e x  S c r ip t u r a ,  3 /  e o n so n a n tla m . P on iew aż  t y l k o  w K o ś c ie l e  i s t ­
n i e j e  r ó w n o c z e śn ie  o s t e n s io  i  r e g u ła  w e r i t a t i s ,  d l a t e g o  w p r a k ty c e  
rozum ow anie I r e n e u s z a  sp r o w a d z a ło  s i ę  do p r o s t e g o  w n io sk u : k t o  J e s t  
e x t r a  r e r i t a t e m ,  to n  j e s t  t e ż  e x t r a  E o o leo ia m .

W drugim  d n iu  o b r a d , p r z ed  p o łu d n ie m , p o d ję to  p ro b lem a ty k ę  h e ­
r e z j i  1 o r t o d o k s j i  u au torów  I H  w ie k u . M .S tm o n ett i p r z e d s t a w i ł  t o  
z a g a d n ie n ie  u O ry g en ea a , B . P r i n z i r a ł ł i  -  u H i p o l i t ę ,  a  N .C z ęa z  u 
C y p ria n a . Po p o łu d n iu  z a ó  r e f e r a t  w io d ą cy  w y g ł o s i ł  P .S i a i a c a l c o  a t .
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"Męczennik i  ortodoksja" . Według p relegen ta  kryterium  orto d o k sji 
lub h eterod ok sji męczennika, można zn a leźć  u Cypriana, k tćry uwa­
ża , że męczennikiem n ie  może być te n , kto n ie  j e s t  w jed n ośc i z Koś­
cio łem , a więc nie trwa w m iło śo i b ra te r sk ie j:  wyraża to  adagium:
Non martyres Evangelium fa c iu n t , sed per Bvańgelium martyres f lu n t.i 
Kontynuację tem atyki przedpołudniowej stanow iły  komunikaty omawia­
ją ce  rozum ienie i  p rzedstaw ienie heretyka u Euzebiusza z C ezarei 
1 Grzegorza z Nazjanzu.

W ostatn im  dniu sympozjum jako pierw sza g ło s  zabrała L.Huggini 
/ z  Turynu/, przedstaw iając sylw etkę heretyka "nieuczonego", p ro ste ­
go człow ieka sta ro ż y tn o śc i c h r z e ś c ija ń s k ie j ,  w oparciu  o ch arakterys­
tykę środowiska w E g ip c ie , w G a lii i  w I t a l i i .  Z k o le i  M.Mees wygło­
s i ł  r e fe r a t  p t .  "K ryteria h e r e z j i 1 orto d o k sji u Klemensa Aleksan­
d ry jsk iego" . Wskazując na tru d n ości u ję c ia  tego  problemu u omawia­

nego p isa rz a  k o śc ie ln eg o , p ostaw ił t e z ę ,  że zasadnicza rćżn ica  mię­
dzy h erezją  a ortodoksją polega  według n iego na p o jęc iu  synostwa  
Bożego, wysłużonego przez Jezusa C nrystusa. K olejny p re leg e n t, 
O.Pasęuato, p rzedstaw ił poruszane zagadnienie w n a św ie tlen iu  Jana 
Chryzostoma, omawiając rów nocześnie jego  postawę wobec heretyków.

Ten O jciec K ościo ła  z a lec a  odrzucać doktryny h e r e ty c k ie , k tóre zaz­
wyczaj wynikają z fa łszyw ej in te r p r e ta c j i  Pisma ś w ., a le  n ie  p otęp iać  
heretyka, za którego n ieu stan n ie  trzeba s i ę  m odlić. Uważa /zw racając  
s ię  do eunomian/, że czasami le p ie j  j e s t  powrócić do m odlitwy, n iż  
dyskutować. O statn i w reszcie r e fe r a t  w y g ło s ił A.Trape na temat nigdy 
n ie napisanego d z ie ła  św.Augustyna o p o jęc iu  h e r e z j i .  P re legen t p z y -  
pomniał, że Augustyn o b ieo a ł napisa" d z ie ło  na powyższy tem at. Choć 
n ie u jrza ło  ono św ia t ła  dziennego, to  jednak -  według p relegen ta  -  
można sformułować au gu stiań sk ie  p o ję c ie  h e r e z j i .  Pomocą s łu ży  tu  in ­
no d z ie ło :  "0 ch rzcie  przeciw  Donatystom", w ś w ie t le  którego błąd  
s ta je  s i ę  h orczją , gdy s t o i  w sp rzeczn o śc i z d octrin a  m an ifesta ta  
KościoŁa. O octrina m an ifesta ta  zaś to  taka, która m ieśc i s i ę  w Symbo­
lu  w iary, J e s t  przedmiotem katechezy e k le z ja ln e j ,  1 n ie j e s t  k w estio ­
nowana przez Sobór. Wynika z teg o , że -  według Augustyna -  dopiero  
doktryna potępiona przez K ośció ł stanowi h erezję .

Tematyka podjęta na sympozjum b yła  r o z le g ła  i  n iew ątp liw ie  
trudna. Poszczególne ro foraty  1 komunikaty ukazały problem h o rez ji -  
od Nowego Toatamentu do Augustyna. Nie udało s ię  jednak doszukać 
w lit e r a c k ie j  ap u ściżn ie  Ojców K ościo ła  wspólnego p o ję c ia  h e r o z j i.
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W konsekwencji sympozjum wykazało ty lk o , że k ry ter ia  o r to d o k sji i  
h e r e z j i w sta ro ż y tn o śc i ch r z e śc ija ń sk ie j  były różne u p oszczegó l­
nych autorów, co budzi pewien n ied o sy t. Wydaje s i ę ,  że byłoby moż­

liw e zaszeregow anie kryteriów  w pewne grupy, pod warunkiem wprowa­
dzen ia  do programu w ięcej referatów  o tem atyce porównawczej. Ponad­
to  w w ięk szośo i referatów  n ie  zasygnalizowano ekumenicznej u żytecz­
n ości omawianej tem atyk i. Chociaż Ojcowie K o śc io ła , żyjący w innej 
epoce upraw iali polemikę z heretykam i, n ie  zawsze zgodną z duchem 
ekumenicznym w d z is ie jszy m  znaczeniu  tego słow a, to  jednak ic h  ar­
gumentacja teo lo g iczn a  d la  obecnego d ia logu  posiada ogromne znacze­
n ie ,  ponieważ reprezen tow ali K ośoiół je sz c z e  n ie  p od zielon y .

Sympozjum zgrom adziło p r z e d s ta w ic ie li różnych narodowości. Szko 
da, że w zią ł w nim u d zia ł ty lk o  jeden  Polak. J eszcze  bard ziej ubole­
wać należy nad tym, że na s a l i  obrad brakło także p o lsk ich  k s ię ż y ,  
stu d iu jących  w In s ty tu c ie  Patrystyoznym "Augustinianum".

Ks. Bogdan Częsz -  Poznań

3-. STUDIA BIBLIJNE I CHRYSTIANIZACJA NIEROMANSKICH LUDÓW 
EUROPY

W dniach 27 — 31 VIII 1984 r .  odbyło s i ę  w D ublin ie t r z e c ie  
z k o le i  /1979 Tubingen, i981 D u b lin / międzynarodowe kolokwium nauko­
we z oyklu " I r l a n d i a  a E u r o p a  w e  w c z e s ­
n y m  ś r e d n i o w i e c z  u"^. Organizatorem kolokwium były  
dwie in s ty tu c je :  U n ivers ity  CoHege -  Board o f  Medleval S tu d ieś  
w D ublin ie oraz Europa Zentrum w Tybindze. Słowo wstępne do u cze st­
ników w y g ło s ił prymas I r la n d i i ,  kard.Tomźts 0 F la io h , który u c z e s tn i­
cz y ł w znacznej c z ę ś c i  obrad. Na ozo ło  kolokwium 1984 r .  w ybija ła  
s ię  tematyka b ib l ijn a  1 ogzegetyczna. W tym zak resie  we wczesnym 
średniow ieczu Iro szk o c i o d e g r a li, jak wiadomo, znaczną r o lę .  Drugi

1 M ateriały dwóch pierwszych kolokwiów z o sta ły  ju ż  opublikowane:
Die Iren und Europa im frdheren M itto la ltc r ,  h g .v . H.Ldwe, T e i l -  
band 1 -2 , S tu ttg a r t 1982, s s .V III  + 1083 /w związku z tą  k siążk ą  
por. J .S tr z e lc z y k , Iroszk oci w Europie śred n iow ieczn ej, "Nasza 
P rzeszłość"  61 /1 9 8 4 / 5-43; Irland und Europa. Die Kirche im 
FrM hm lttelaltor, h g .v . P.ŃfChathain und M .R ichter, S tu ttg a r t 1984




